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Sffy narodowe 
to tsiwiąksia gwaranda pokoju 

""^ PARY/! I 9 — Bylv prczy-stawiciele Francji w Lidze Na-
dJ repMbl ik i . ^ l l ewnd w v-y- rodów - mówit' Millerand -
łuScłAe ze współpracownikiem winni poprzeć wszelki wysiłek 

~JVho 'de Paris" oświadczył, iż w kierunku zwiększenia autory 
bezpieczeństwo !rrancii i Kuro- tetu Ligi Narodów, nie powinni 
ov uzależnione je st od wykona- jednakże zapominać, iż tylko si-
nia trakiatifcwersilskieeo i win- ty narodowe stanowią całkowi-
no być doffnWfcm, zagadnie- <a i bezpośrednią gwarancje. 
nietn' polityki rtancd&yie.i. Przed * \ - 4 

Cóż za Jakieś przekleństwo 
zawało na1 tym krajem?! 

Trójka oszustów „naciągnęła" 
P.K.O. 

według systemu Weiss, Rufski -
Barlk Handlowy 

Wedlu z 
w Japonii w> 
tężca (nisi:i'i 
nęła cały kra 

doniesifnia z Tokio, | Dotychczas stwierdzono oko-
neła cpiduniailo 1SO0 wypadków śmierci. Naj 

s>| która ogar-: większą liczbo ofiar zanotowa-
I no w Jokohamie i Kobe. 

WARSZAWA, 1. 9. 
Przed kilku dniami dyrektor 

P. K. O. (Pocztowej Kasy Osz­
czędności) zawiadomi! naczelni 
ka Urzędu śledczego p. Soncn-
benca. że rachunki Kasy wyka­
zały jakieś 

malwersacto. 
Dzień w dzień nic można się 

doliczyć pewnych sum — pie­
niądze ulatniają się tajemniczo. 

P. Sonenbcrs wydelegował 
natychmiast st. przodown. Ko­
lendę na śledztwo. 

Ponieważ malwersacje zau-

: Tajfemnicze samobójstwo oficera 
W nocy, wśród utewy—na ławce w Alejach 

Ujazdowskich, wystrzałem z rewolweru 
pozbawił się życia 

W A R S Z A W A , 1. 9. I k t ó r y p ierwn-tn ie p r z y j ą ł 
D E M O goÓBJnńo ] -ej m 4~i p o < r z a « k ł a m i ą c e j sir: pa.)e*i. 

p ó l n o o y . s t a r s z y i A t e n i n k o w y T l o ń ę t y j e d o a k 
1 3 - g o k o r o i a a r j a r n B y b a k o n a k i z a w r ó c i ł i p o s z e d ł j e s z c z e raa 
B r o o W . w p o t a ż e j hrżbę ™ r o - , kierunku łnwk 
ga A l e i L j a B d o w s k i | p h *>--»-" 
n e j , m u w a ż y 

[ ^ | P r z e c z u c i e n i e o m y l i ł o go. O 

; fewA nste -

tamotim v°* 

s i e d z ą c ą n a j e d n e j z 
, w i o n y p h w a d ł o ż P a i | a i U j a s d o w 

W o b e c t r ! e w n e * o d SSZCOT, k t ó ­
r y a k u r a t w t y m m wnenc ie p a ­
d a ł , paa tenmkotwef fo 
m t ł o k t o raoie s iedz i !Ć n a ł a w e e . 

P o f e n o ^ i a z y M i ż e j 
rńem p n a i o o t i a ł «ie . 

o f i c er , 
k t ó r y oiwnAcayl 
•ie odl*J<»> » a -

| n a k t ó r e j s i e t i z i a ! o f i cer . 
| P r z e c z u c i e n i e o m y l i ł o iro, 
j f i e e r s i e d z i a ł a l e w j a k i e j ś 

stygnącp < iW°W. J 
N i e b a w e m t*-ż n a m i e j s ł ł e w v -

£ ^ f j z ' ™ l l e m p a d k u p r a y h y ł k a p r a l H i - p o pi-,, 
t o n u żan-daranerj i . d e l e c o r w e n y 
d o p i w p r o m a d z e m a ^ledatw-a. 

Narami" z d o ł a n o u s t a l i ć j e d y -
n i e 

i nazicisko i isfnfni przydiiil 

i dziwnej pozycji, d e n a t a . 

p r z y w r o d o u s z u p o l i c j a n t a d o - ' ^ •'«»t to m a j o r W . P . P a w e ł 
biojrło r z ę ż e n i e S t e f a ń s k i , l a t o k o ł o i!."), z 22 p o ł -

P o l i e j a n t n a c h y l i ł s i ę n a d o- k u J"'0^***'- .. -
z & i n t r y g o - f i c e r e m — z p r a w e j s k r o n i s a -

e z y ł a n i e 
z e z ł a m i e - denka struga kr<ri, 

K j e s t t o V r ę k u . k u r c o o w o z a c i ś n i ę t y m 
p o ł y s k i w a ł m a ł y r e w o l w e r . 

] o l i c j a n t o w i , |* P o s t e r u n k o w y n a t y c h m i a s t z a 
w i a d a m i ł P o g o t o w i e "y - k o n i i s a r - ] 

P o s t e r u n k o w y zjrw róeiŁ J c d w o - j a * , 
j e d n a k Turedł k i l k a a i c i e ' kra-J l > k / i T z . IctAry p r z y b y ł n a m i e j 
k ó w , w i r ń d s z u m u t l e w y s c e w y p a d k u w p a r ę m i n u t , za-

uslyszał trzask, s t a ł j n i t y l k o 

Kie [przeszły szakale 
próbują przeaełznąć węte 

Przytrzymane na jopraniczu I dywersyjne) na Kresach 
ITkrainy sowieckiej tajemnicze , wschodnich. Zaprzestając do-
srrapy wędrowców, przemyka-1 tychczasowcw nasyłania band 
jących się na naszą stronę, SA'zbrojnych, przemyca ^ię a^cn-
oznaJcą dokonywując !j się zmia tów. mających przygotować za-
ny sposobu pro\\ad4enia akcji mieszki wewnętrzne w Polsce. 

N a p i e r s i a c h jcffo w i d n i e j ą 
. .V ir t i r t i Mil i ta ir i" i Krayż , w a . 
Iecs5ny<?h z o k u c i a m i . 

C o s k ł o n i ł o n i e s z c z ę ś l i w e g o 
d o t a r g n i ę c i a a i ę 

na ttroje iyc'p, 

n e t a l i pra.wdapody>bti ie d a l s z o 
d ( * - h o d z e n i e . 

W c ł i w i l i . Ł'Hy fnrn»zc7,-iJiśmy 
m i e j s c e w y p a d k u p r z y b y ł o f i ­
c e r j n e p e f c c y j n y K » r n i z o n n , k t ó ­
r y w r a z z ż i n d a r m e ł T i przyKtą-
p i ł d o w y ś w i e t l e n i a p o w o d ó w t r a 

w a ż o n o w d z i a l e k s i ą ż e c z e k 
oszczędnościowych, więc tam 
od razu 

rozooczeto badanie. 
W gabinecie dyrektora P. K. 

O. przesłuchiwano urzędników. 
Wszyscy lojalnie i życzliwie 
dla sprawy poddawali się krey-1 
żowym pytaniom st. przodown 
Kolendy, ale z rozmów z nimi 
wynikała jedynie pewność, że 
żaden z nich żadnych. malwer-
sacyj nic popełnia. 

Aż wreszcie 
w ogferi Dvtań krzvżowvch 

dostał się niejaki Bronisław Rut 
kowski, student wyższej szkoły 
handlowej, zamieszkały pod Nr. 
9 w Al. 3-sro Maja. 

Ten 22-letni młodzieniec stro>-
pił się najwidoczniej i po krót 
kich nróhach wybiegów 

przyznał sie do wlnv. 
Okazało sie więc, że malwer 

sacje dokonywano wedłuj? „sy 
stemu". wprowadzonego do 
Warszawy przez 

Weissa I Rulsklera 
Rutkowski wpisywał w ksią­

żeczkach swych wspólników— 
lana Szenka i Piotra Mruklika 
— fikcyjne sumy. jakoby przez 
nich wpłacane — a ci irodni 
komnanowie podejmowali soihie 
te sumy w Kasach P . K. O. w| 
Warszawie i w Łowiczu. 

— A cdzicż mieszkają ci 
pańscy wspobifcy? — 

pyta p. Kolenda. 
— Szenk mieszka w Pułtusku, 

a Mruklik w Wilnie, srdzie Jesi 
s'ude.ntem uniwersytetu. , 

Natychmiast aresztowano Kul 
kowskieco, zaś za jego wspólni­
kami 

zarzad7on0 oo^cte. 
srdyż obaj zawiadomieni w po­
rę o niebezpieczeństwie, umlnę 
li. 

Schwytał ich komisarz Bafch-J 
rach po dwóch dniach — dziś saj 
już osadzeni w areszcie Urzę 
du śledczego. 

Śledztwo prowadzi inspekftoij 
Sonenbenr z zastępca kiero-wmi 
ka 4-EO rejonu, p. Podgórskim 
Kolenda. 

Sprawa 

Jajko jużies 
PARYZ. I 9. 

rro'^rani r>r;^ :,-. 
madzenia L ::'. N 
<-tuitrd7a'Łt --. ' j ' v 
sprawa r - z K - • • i 
ważłiic.iszem z.:;;?'-
śród tych. jak.c /n; 
norządku dziennym 

rozbroi ań — 
ialkiem Kolumba 
.chodzi tylko o Kolumba 

Już 9 b. m. Anr;!js zaczyna 
.przstaciać na złote yc^?wały 

konferencji io^dy^sk^i 

Kłamstwa I wykręty 
ni^ zasłonią nagiej prawdy 

Cienie pomordowanych dzieci; kobiet 
i bezbronnych obywateli -
przyldft złoiyC iwlatfoctwo ttnra, 

ciyja zbrodnicza r«ka rozpętała ta 
•otaga f 

PARYZ, 1. 9. 
J l i n i s t e r j u J i i s p r a w BB«iranicz 

n y e b o p l a s z B n a s t ą p o i j ą c y k o m u ­
n i k a t : I t z ą d f r a u c u s k i n i e o t r z y ­
m a ł d o t y c h c z a s w d r o d z e u r z ę ­
d o w e j w i a d o m o ś c i o o ś w i a d e o e -
n i n kanc leTŁa M a r r a w spra"wie 

odpOii-iedzialiiOści za icybuch 

« k i m . S p r a w a o d p c r w j n i h t o ł n n , 
6cd z a w y b u c h w o j a y , w a d h i c 
w y r a ż e n i a s a m e g o \iayi Oeor^ . 
g e n z d n i a 3 m a n n 1 9 2 1 r . , j j i s 

uprawą przetadaana. 
O i ń n j a p u b i i o m a c a ł e g o iwim . 

t a — m ó w i d a l e j tfnimniMurt — 
-wie d o s ł o o n a l e i ż p r a o d 1 0 taty -
N i e m c y 

zoataleowaty bruto/nhi 
bohaterski krad, któraeo oentmł 
nośei powinny były ^rasdk. 
Francja, wyrotajae z Wnwwd 
woli swe wnóafca o 10 k i a . od 
granicy, dała dowód 

moej T&hoJowMcl, 
Zaprzeozyó tym fefctgm,' 
oddać jatawjflMifą 

Skoro tyLko wiadamoać taka 
tiadejdaie. rząd francuski wy­
śle nieawjoeznie do Berlina u-
r z ę d o w ą o d p o w i e d ź . 

J e d n a k ż e j u ż o b e c n i e r z ą d p r o 
tes to i jo enen-gacEirie przeci-wta> 
Jea ie n i e m i e c k i e j , s p r a c u a a e j n i e 
t y l k o 

z oczyuistemi faktami, 

a l e z f o r m a l n e m u t w i e r d z a n i e m l a o r a w i e pe fco jn . 
ted u p r a w y w t r a k t a c i e w e r s a l -

Straszne skutki powodzi 
w Chinach 

Rozmiary klęski porównać można 
z zeszłorocznym trztslenleai 

ziemi w Japonii 
Rosta donosi z Pekinu, i i z ka 

żdym dniem ujawniają się coraz 
większe rozmiary klęski powo­
dzi, która dorównywa zeszłoro 
cznemu trzęsieniu ziemi w Ja­
ponii. ' 

Pod protektoratem prezyden­
ta republiki chińskiej utworao-

- <J'-nawiai,-,c 
H i ? * ^ " ) Z ^ r o 

0 1 

Niemcy ' 

bogo\i 
Ol. ^ZTYNfiK, 1. 94 

_ d z ' 3 l t . ^ t - t y s i ę 

o 
pi^rr.a 

. iąttu, iż 
/ i c na i -

1i i ;>o 
t v i --a 
:.' P r a -

-J.l podnosi 
Cli<-V;it |. J , , 
nit-.Ti z a ś " 
. 'C!'",!\i a 
r I'PC-
dl.- J 

s ł l i s / n o ^ ć t 
^a-^aiąccj sn- n-v 
aran.f-M a-ii-i h<_-

,'ranii. i p o d n o s i 

fr:.; 

znaczt 
rarun :>r--
1 t)OItKK.V 

ic. ;ak ie p o s i a d a 
• z a -

A i i ś i e l s k i u r z ą d s k a r b o w y o -
ś ' ł a sza r o z p o r z ą d z e n i e o p o d -
A y ż - z - i i i u z d n i u n 9 - y m w r z e ­
ś n i a z i prr-c. na _Yi p r o c . o-płat 
c e i n j c i i o d t o w a r ó v . n i e m i e c -
k i . h . i m p o r t o w a n y c h do Anul j i . 

V / ą d n i e m i e c k i . ' . w r a c a ć b ę -
!- J / u t K s f f . r t c r o m r ó v . n o \ » a r -

l . i a p N . l i ,)i'7i.z a n ś ó c l s k i c 
L - - J n i -.uir, z a i m p o r t o ­

w a n e P O t y m t e r m i n i e t o w a r y 
Tak ie s o l a t y , d o k o n y w a m : 
p r z e z r.-.ąd n i e m i e c k i , o p a r t e s ^ 
na a r t . 4 - y m A-^o a n e k s u pro-
tokiMu k o ń c o w e g o k o n f e r e n c j i 
l n i u l y ń s k i c j i s t a n o w i ć bcjdii 

es-.':, a n i c d o d a t e k , n a l c ż t i e j 

' i , s _ 
•A 1.1 

Ais mice, 
rzi.'z,:o,'i 

na 
aw 

zasadzic rai>6r 
;w rocznej ra 

-•kt n a k t a 

Iją bclwschwalczs pokłony 

Krwawej wojny 
— Wolf f . ' a i " - i - M - A c - i e l p t - o 
z n e ś ' o . t ł u k [..•ro-JiA' \- \^ nr 

Jak grano w Budspeszti? 
30 ODO W dzSW 

śr?mV?*r» Polski ^ontii^^wany 

uy został komitet Uomocy, I 
ry obrał posła sowtoefctefo Ki 
Pekinie. Karachana, nm hono­
rowego wice-przcwodnlcH»o»-
go. 

Nędza ludności, iimrhtwluait 
dachu nad ztowa i tywaaśei, Aft 
chodzi do nicprawdaoodDb-
nycta rozmiarów. 

Eksplozja 14 ton dynaafta 
15 zabitych 

NEW JORK, 1. 9. - Jak do-1 wato 14 ton dynamitu. Pfetm-
nosi „Daily rAail", w prochowni ście osób zostało zakttych. 
w Tupizie (Boliwia) ekspkxJo- , 

GIEŁDA 
Nasz komunikat finansowy 

z dnła 1 wrztSftla i t M r. 

Na rj nku dewizowym od 2-ch" 
dni nie zaszły żadne poważniej­
sze zmiany. Waluty europejskie 
nieco słabiej z Paryżem na 
czeJe. 

Dolarami efektywnymi robio­
no po 5.18 i pół, materiału nie­
zbyt dużo. 

Złoto bez większego zaintere-

WARSZAWA. 1. 9. 
Na rynku akcyjnym więcej 

zleceń po dwuch dniach rile-
czynności, niż w piątek. Tenden 
cja jednak niezbyt mocna, obro- ' 
ty umiarkowane. Żaden z efek­
tów nie wybija sie na pierwsze 
miejsce. 

Papiery państwowe slabie} a 
wyjątkiem bonów skarbowych. 

sowania. Ruble utrzymują kurs które robiono od 0.85 do 0.87. 
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Katastrofa autobusu 
::»bitvth, f3 rannvch 

n p i i b l i . z - i o s - i n . 7 o s ó b p o n i o 

ipfsz, ja- 'niioiK-T- jiici v.rvv(j |K>ł,>wy. os | . 
-.v -7. >:-a.i- triin w !)<>]' rfnnr'«j \*A*r)f. 
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w i i i o w w k " \\'.f » k / m t u / . j o u i i n y i l iyt anaLstKs 

t l i n i n - wi /i .- I,;,I .Ń ii' li:ji-vk>. i l ie . i«ł*' jotao 
:Vt imn v\ •/•-i:,f pi-.-. w.1k«p>idol.n.ie W i i n i O ł f -
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Defekt Polski w Grn3wie 

'cr-Asz-i 1'i-aiiil.d pa^Pa w -d 

Dwucyfrowy poesren H?szpin1w 
w Pradze 

o. F. C. San Se «t] r» l i i i 
— r)7isifjs5£^Sch?stiaM zakończyły «Ię 

circa 2.7?. 

Dolary 5.1S i pół. 
Miljonowka 0.76,. 
A proc. poż złota 0.67. 
d proc. bony złote 0.86. 
-'. i pół proc. I.. Z. Tow. 

Ziem. rb. przedw. MISO. 
5 proc. I-. Z. m. Warszawy 

przedw. 19.50. 
B ^Dyskontowy 6.25, 6..'5. 
B. Handlowy 8.10, 8.05. 8.10 
P. d'a Han. i Przem. 1."". .' 
B. Zachodni ?.-45, 2.50. 

M)0. 

10. 

fi.SO. 7JHI. 

Gr!Nr!U'\ i o 
'a dc!e?ac T'aństu 
do I.is;( VaroJó-. 
~x--ya I Pusta. (>• !-. 
wizytę ramisrroM i 
"W, ktAry zaprosił 

- i ' - / -
)a1t> 

i'f« 
zł 

TM'-

yt I crzyjęciD 
1)'. ii '.iiiii- na | m i c d z i a ł i - k . W 

' - n i i a ń s k i m i n i s t e r s p r . r 
-. / - i v c h D n c a . z ł o ż y ł w 
-" is'rou.-i S l(rz\-ńs.ki( .-n" 

P V Ą l ' j \ . ^) H — | ) 7 i s j f j S Z Ł ^ ! S c h ? s i i a . | 
. i v u d v t'iłki Tiożncj m i ę d z y ffcięstwc-m 

c . a h i s z p a ń s k a d r u ż y n a S ^ a . 1 1 . 1 . 
'» K. C. 

ZT 
StOSlHJ! 

Jl'11-
1/ .. !'• 

i()i 

Rununl wyszli lepiej z Czechami 
nit my 2 w«fra**i 
— Zawody , kończyły się zwycięstwem q 

piłki nożnej I chów w stosunku 4:1 (2:0). 
PPAdA. .11. K 
lyJzypairstwowe 

Czechosłowacja— Rumunia za-

r r3. A/. 

P Zw. Sn. Zar. 7.80. 
Cerata (U2. (IM' 
Solc Potav>we 6.65, 
Grodzisk 0.90. 
Kijowski 0.32, 0.35. 
Puls 0.47, 0.48. 
Spiess 1.35, 1.40. 
Witdt 0?5. 0.2* 

IZKierz 350. 3.70. 3.50. 
I Ptektryczność t.flO. 
I Pol. Tow. H. 0.19. 
!?łła I Światło 0.70. 0.66. 
Chodorów 7.75, 8.25, 8.00. 
Czersk 0.97, 1.00. 0.09. 
Częstocice 3.50. % 
Oosławlce 2.S0. ' 
Michałów 0.80,'0.81. 
Warsz. Tow. Fabr 

6.3a 6.17. 
Łazy 0.18. 

Wysoka 3.90, 3.70. 

Listy zastawne słabsze. 

Węiriel 7.50, 7.70, 7.60 1), 7.50, 
7.60 ?), 7.95. 7.80, 7.85 3). 

Polska Nafta 0.65. , 
Pol. Przem. Naft. 0.85. 
Ci-Tielski 0.93, 0.95. 
Pitzner 7.75 2), 8.00, 7.75 4, 5). 
Lilpop 100, 1.02, LOL 
Modrzeiów 7.50 1), 7.70, 7.50, 

7.60 Ą 7 .80 . 
N o r b l i n 0 . 8 9 , 0 . 8 3 . 
O r t h w e i n 0 . 2 5 . 
O s t r o w i e c k i e 1 0 . 5 0 , 1 0 . 7 5 , 1 0 ^ 0 . 
P a r o w o z y 0 . 5 2 , 0 . 5 3 . 
P o c i s k 2 . 1 5 . 
K o h n 0 . 4 0 . 
R u d z k i 2 . 0 0 , 1 .95, 2 . 0 5 . 
S t a r a c h o w i c e 3 . 9 8 , 3J55. 
l - r s u s 4 . 0 0 , 3 . 7 0 3 . 9 0 . 
W u l k a n 3 . 5 0 . 3 :75 . 
Z i o l e a i a w a b i 18-7R 1 4 J 0 
M a w r y n y rdn 0 .40 
Z«m-5«note 37.00. M.00 , S7JJ0 
Z y r & r d f c r 1 e m . 59.00, 5 7 J 0 . 9UĘ 

2 e m . 26.30. I i 5 0 , 14.79 
B o r k p w r f d 1 . 8 0 , 1 . 7 5 
K y n r f y t a * 2.15 
TTabortaaefc 6 J » « .«X « . • 
S p i r y t a B 2 J 0 , 2.88, J J 0 
^fPtłiil?^ 0-38 

C u k r u 6 . 1 0 , K o r o k 0.14 
M a d e w A i 18 .00 
L o n l w r d 0 J 8 , • . « 
TtfcatolfiO 

- " - < • * " • * > < • 
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O dymku z papierosaA 

Pr i wda o potyczce włoskiej 
Jak się Mlbvwa Mkun surowca zagranicznego 

wywl««Tixpr& Poronootfo* z iyrakt^tfft PotolUogo 
Monopolu Tyunlowtgf 

Plotki, obiegające całą Pol­
skę n« temat tytonia włoskiego 
— ciągnął dale) p. 1 lełza - 0-1 
strowski, dyrektor Polskiego potrzeba ir.! 

V 

Dyrektor banXu 
Rzeszy j.st 

zadowolony z 
planu Dawesa 
„Tribuna" ogłasza wywiad 

dyrektorem banku Rzeszy 
I Schachtem, który oświadcz 

nr^WaU P»srnrtacv te za- ' h z monopolem, Jest najbar-
- sade l d z i e J fcojzystny. gdyż przy te-

— Doskonale!™Na p r z y k ł a d n o rodzaju tranzakcjach odpa-
sto tysięcy ki lo- 3a cały Zysk pośredników. Jest 

Monopolu tytunioweło - są gramów, tytuniów, "Sran i" - to tedy 
temhardziei fantastyczne że do nych: bułgarskich, tureckicn, , przywilej. 
K L ( S a 7 t o z greckich, algierskich, amery- a nievżaden ciężar. Należy się o 
fóodMBnke m i T - d n « o li- kaństócff i t. ć. Rozpisuję te-, takie stosunki starać i jestem 
ścia. Tytonie, które' z końcem dy | niemniej 
teeo roku mają nadej ;ć do Pol- , k ^ u r e n C * .• ~ * 
ski sa właśnie takier i tytonia- na kupno 40 proc., czyli czter ...., — ., -.,-. . , 
sKi są wta-nie raicierą. l v ^ o d z j e s t u , y s i e c y kilogramów róż takt i zmonopolem węgier- wielkie bogactwo potencjale 

itiego tytuniu. Firmy zgłaszają skim... I Rzeszy. 

zadowolony, że o-
! prócz monopolu włoskiego na-

• wiązałem również, podobny kon 

vi, 
ii plan Davesa stanowi najlep 
szc rozwiązanie zagadnienia pd 
s/.kodowań. 

Sprawozdanie .rzeczozna' 
ców — mówił Schacht 
wzsrlędnia w słusznej mier)ze 

ml, wyprodukowane! ii z 
^-^TSÓW orjentalnych . - - - , . , . 

tT-ttinkn JCs atr siC. odbywa-?i się próbne dosta-
I ..Hercegowin ". 1*7 • szczegółowe ekspertyzy. 

_^- —Muszę jeszcze i to ; aznaczyć,' W rezultacie okazuje się, ze na 
- te panuje u nas ogói ve pomie- tytoń algierski najlepsza I naj-

szanle pojęć co do atrybucji, tańsza jest dla nas firma X, na 
wynikających z umc wy o po- tytuń turecki firma r~. na ty-
życzce wlołŚiej. Ofrócz bo- tuń bułgarski firma Z. i t d. 
wiem cbowiazfcu zalfcpienia o- Wówczas zwracam się do u-
kolo 2 mRjonów kiloframów ty^ przywilejowanego towarzy-
toniu w monopolu włoskim, jest stwa i proszę -
zobowiązany Polski Monopol mi 

S P O R T 
I tym razem „Polonia" górą 

Zwycięstwo ( M ) dla mistrza stol!cy wywalcta 
CrabowsKI, striołojojc nW»rtuw|«nc«" 

•lwio bramki 

Trybuna pracowników mózgu i m ęśhi 
glad zagrożonym bytem ruUzli 

będą bankowe; W3 Lw;w, 
o dostarczenie 

Tytuniowy zakupić 
wprtywMetowtuywd tom-

rzyMwłe 

go zapotrzebowani 
nlach zagranicznych 
nietytko włoskich 
stwo to zobowiązali 
tętn dostarczyć 60 ifroc. 
nłu na warunkach 1 

szescAlesłeciu rvsłecy kilogra­
mów tytoniu 

_ według próbek firmy X. Y: Z. i 
stworeonełn"przez Bknk, udzie- t. d. Jeśli towarzystwo może do „ . , _ _ , _ _ . 
łający Polsce potycjkl (która starczyć mi tych samyc. tytuni ^ J ™ ^ ^ ^ m a j ą . , o W W , 
mimo odmiennych nJgłosek w , po te] samej cerue, jesem zobo^' - ^ tyctaień we Zvcrmmtn K 
całości skarbowi Pa Istwa to- wiązany wziąść i zapłacić, ™cyjD n c O J t , y c ^ t y a n e n w e * R m , m l " K 

stała wr-łacrea) ńtl TTOC. swe- przeciwnym razie 

prosiłbym Jeszcze < 

.łai 

Niezwykle ciężka, ^ytuacju, w'w»ńcy zarządowi reprezentują 
i.v!':iej zjialeźli aic pra<-»>wnicy oddział w stosunku 1 deietstla 
hanikowi, gromadnie redukowa- na 100 członków. 

i ni, i". tluiię-ci znacznem pogor-, Warszawa reprezentowana bę 
• szenieoi warunków pi^cy i pła- I'TXP I •->'", 10 (Vi'p,sfi,tów. pip. itiir 
•cy. pa:iągajn.cGm bolosno obui- jana Bakal.i 'W^casiwskj Rnnk 
żcaie stopy życiowej, obudaiły Zjedaocanny), Wacłarwa O - I ^ T -

zaiatereBowanie za- v,ta ll3-k „Sp len'"). Jozefa Hia-
IT5-k Z:i~limln.i>, 

Karwow^kiezsi 'B-k 
Lwowie. Ma-Kjp^Hki), F-iwiinJs M ^z"7^ń 

, . . Zjaod na. ón. 7 i 8 września skiepo (Bk H-I,M!1O,VV P4*'t,i\ 
Wa W I U * » m m Z ? Pierwszej ™*°* ^ . ; t f e t ^ - ^ Oeliae TVcjaaow.sk, .n-k s t ^ 

T o w a r y - konkureWj u^rzy^-ileiowane ZŁra^1<1 « * » ™ > h
Zwlą£? ^"Cl' „ *T^ , « - ' T 

się przy- towarzystwo, które moie jesz- ***• *ZL*»^S£Ll w m , ™ ' « 0?™ P i' ( - t 
ty tu -cze wówczas niedostatecznie. P"«w»wy« l i w Polsce, kiera- n* (B-k H a n d W P< •/<>>. 

było zorganizowane, | jac mę w y U a ^ tmej^a zj-ariu dra Fm^ljaaa Hm-zk:»w ^ - , 
U ifłi-rvmalo slp izowoch motywów. ( R - U V n - l i f B - t w w h r t a 

. . . . . . i Poraa semtyraenteuL, żywioo>Tn cława Rrykiewira-a (B-k Handlo 
dJa pmsstareffo IjnłiatersfcieKo wy w Warszawiel. 
(rrodu, w którym toida ulusa \ r ' " ) w\-W"l7(iją rwtłTikDifie 
każdy fcanmeń mówią o rwj-rię- 7m-zadlu Kłówneiro Zwi!V''u CT>. 
i*twie ided. m ies/x^e wwsrlędy S)Rru?n»ir Th.', nl^wira, ~SUv"fy-
neciioiwe, jak nao infarroowW s(;tw Butler. >l̂ rjn.n K,wa.rz, 
p. MarJBii Koiwoa-z. sekretaTZ red. ..Pracownika Ba.nkowipRp". 
generailny Związku. WH-dysła.w Funkensztejn, .Tan 

Praeaieiąe aawiąeania silniej PrnedTy^yki. 
UranoAś \ a zajeździ" apriiwKzHnie z 

Bwiąkawej i kołesrami kresowy- taktyki Ewinzik^wej oni', referat 

P£v0 JMSKfl YlHH&BBi* ^ 
c y c a i mogło wypełnić tylko połowę 

dla monopolu naszej o tej firmy, obstalunkn. Trzeba jeszcze do­
która utrzymała się przy kon-' dać, że ten kontyngent 60 proc. 
kurencfl na dosUwt 40 proc. umniejsza się o Ilości tytuniu, 
zapotrzebowania powstałego, 'zakupionego bezpośrednio w 

Dyrektor monopol i spojrzał monopolu włoskim. 
znowu na mnie poc eirztiwie 11 — A jak się pan dyrektor za-
zapytal: • Ipatruje na stosunki nasze z tym 

— Czy pan to roe rmie? monooolem. i . . . _ ... 
- O w s z e m rozu niem. alei —Uważam zasadniczo, b^?™^*"0*"** 

bezpośredni stosunek monopo-

Maro afic :ycy drogo sprzedają 
H szpanom swą wohośf 

V Wedlnr komunułatn nrzedo-1 Z powodu trudności komoii-
wego, pod CHau v Marokku kacyjiych brak szczegółowych 
rozgorzała drlś wiejka bttwa. | wiadomości o przebiegu birwy. kiełka t 

me Jeszcze rile zamarła na Korsyce 
tradycji dawnych „dobrych 

czasów" ł 

Jakiś młody czlc wiek napadł Ścigany zmuszony byt }ednak 
w biały dzień na p iborce podat i porzacić pieniądze, 
ków miejskich i w rwał mu tor] Napastnik, ostrzełiwujac sle, 
be ze 150 tysiąc mi franków, zdołał zbiec 

Tajemnicza wądrówka Ukraińców 
so rieckldi do Polski 

| mi c*wz % powodu 'Kiaifów o vjn~«io z>bicr<»we.i w>-«rtooi p. 
Włchodoich, teeo paroaajaceno Dałralewica. sprawwdemie v. or-
pi-aMrindu praemyara i haitdki iranizncji i prasowe — rod. Eo­
na Kresaah. WBTK, O ..Domai bankowca", p. 

Zjood obaslaoy bodzie bardzo Butler oraz sprawy fMianwjfwe 
HcBoJe, z 27 od<teia2i>w nwiąafcu mefemije p. Prw.m>ol»ki 

.nie Btralrme, jak się »p«Jr!rwa W-/.VRC.V Z Warszawy, kiiwa. Jak 
jZarzfld. ża^Tieiro. przyrznn dele- widzimy, wni^i na ziazd wiele 
gaci, wybierani prae .̂ walne pracy, esencji i zaipału. 
zsnanadunut (więc nde nńaoo- Oby wydały zdrowo o\vxne!' 

o 

r>«*r>rci fr^^riiscy prryhv!ł dn Rrn»'v 
GENEWA 31. 8 fPATl ^-enel, Maurycy Sarraut i Cas-
T)ziś rano przybyli tu delesra isln. 

d francuscy Bourgeois, dc Jou-I 

01, 
W okoBcy Skar' 

ostrożnie z nimi 
nad Zbru- miała jedna z nich pi zejść na-

czem 16 osób z. Ukrainy sowie- szą granice w okolicy Kopczy-
ckiej prkeszło na terytorjum i mec 
województwa Tlamowskiego. I Władze zajmują się wjrśwle-
Policja zatrzvmał4 7 osób, przy, tleniem przyczyn tej wędrówki, 
których broni nje znaleziono, gdyi podobno niema się tu do 
Schwytani zezna*, iż grup ta- czynienia ani z reemigTantanrt. 
kteh jest więcej, ifiiędzy inneml ani też z dywersantamL 

\jlftM W* XT C • 
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yt - I 

"jetoną cfo-uMu&iceeaói w zostać — 
_ bCjKOMAtt . f l r tErooTKI-RYSUrtKI-DOWeiPY.; 

-=DO rtP-^Tlfl 'J C f l t E J POLSCE* 

Takieco ademeirwawajiia jak w 
niedzie- rano na Dynasach nie 
przeżywała i pnWlicaność aporto-
w)i i sami (prarrae już dawno. 
Atmosfera wiwnerwowainia i pod 
niety udeieliła mę fciłkutygieeB-
n\-ni tłiini<mi wi<i7.ów i trzymała 
irh w ciągłym podnieceniu aż 
do końca gwizdka sedzaeso. Bo 
j chociaż wszyscy byli pewni rwy 
'ciestwa swego misfcraa i lanm-
i ryt«, jodmfljc... 
j Sraczesrólnie adenei-wowane by 
ly paiiio. „Niech mnie pan. ia-

tjawili, i,.mie Ju-ku, że „PcJy 
,nja" ujjii'x t'i już lfrzestanę sie 
IRI i.'aiia gniewa;''" mówiła 
iurToz «ciśni<;tp ze -denerwowa­
nia irta jakaś 1>nincitka do sie­
dzą cefro obok mn.io (renUemana. 
Ów pTzysiccrat, ż<» bijacie jąkamj-
lcpiej i słał na boisko wzirak p<-
li'ii prt-żnej obawy i słotlkiicj 
:'''I?icf 

['.nk-t piat.-i. Xa t'o;>,lni wtiitt-
g<a Wa.rsaawianka ze 9w»iiii ,.fiv 
ty-"A"in"' - ni«lci'ik;m laixoni-
'•T r̂cw-ni. Zrywają sic. nkla-ski. 
a'iy 7.i\ chwilę wrmodz Kie dwu-
krohne przy wejściu ..Po-lcTiji"'. 
Naipirzeciwko siebie ustawiają 

îc dwaj „odwieczni" rywale w 
KkUi.lath nar.*e^v jącyeh: 

Polonja: 
Oro«iB: Czajkowski — BTiłarł">w 
II; Odiethnor _ Loth I -
Smid; Buliincw T — HatnNir-
ffpr — Grabiwski — Ijmtli II - -
Za.ntman. 

W>'rvn'r>rT.nka: 
l)omańy»ki: T/>th III — Suc-ho-
5-zews!;i; Szenajch — Luxem-
biurft I — Pucnian; Zwierz I — 
.Tune — Zwierz IT — Iynxem-
twi.rK 11 — kedWcb. 

fJwVlok - - >rra roapoCKęta. 
Pipirw37e kor/nieciu ołwftiŁnją 
wyraame podnumieine łrraja-
oyuth orax stan boiska, utrudnia 
jiicciro nie7mi'erriie oelowie poda­
nia piłki. ł\rkilkrt rwiwrotMCih 
ivi"'Hif ona wresBcie pod Liraim 
kc Warszawianki. Ijoth eh 
tu i>i i dusro V.-IITP uń pnzed 1>>-
ni-r^k-in. ,.Kik<" H.̂ TnłnrrpeTa, 
kończy tę tak nieł)ezpiie<Bina dla 
WarsŁTwiffnki ailojję. Za chwi­

l ę narwi Poł^nii wytwaraa s«y 
ile pjioboią. tylko nitskuńeaMiio 
dłuższą. 

Piłka khbi gie 
wśró i ii-.k-ażuej ilości nóg e do-

I brą minutę. 
! l>łu*i ten '»krwł <ssaau pcown-
lla pfl/nom. siedzącym obok pań 
i prnyić siłc ich kurcaowo Eacis-
jkanych pałuazków... 
[ I'' J.Tntvcanej. co do współ­
czynnika ntebe«r>iecae?'»s*wia «y-
ruacji poH bramko Polonii, tem­
po na chwilę ałahoie. Warsza­
wianka, popisuje się 

"rn wsoce brutalna 
i nieHezpiecamą. Zachowanie się 
niiemal wszi-stkich jej (Traczy i 
BuJanowa I z Polon.ji. lmizi na 
wńHnwni wnnwt niesmak 

| ParTSPŚciem nwa«c wideow od­
rywają pełne, emocii momenty 
frry ^fiiiutjn^za mimitą upły­
wu bro rezultatu, cliociaż oba na 
pady są mniejwięoed jednakowo 

WABSZAWA, 80. 8. 

groćne. Wremcie następaje je­
den z przebojów Lotha. Poda­
ną piłkę chwyta Grabowski i 
podRkakujacą na nierówtio-
iciaoh terenu, rzuca w prarwy • 
róg bramki. 

Oo...o.<.o„.oi// 
Rechot cłdasków, w którym • 

Kurują (rdziHniejrrioae minorowe 
fleciki prlnsów iKMiiońskioh. 

j Afiin<> jM̂ w-nej ni.iznacanej pras 
waRi Warszawianki, wynik do 
jiauiy utrzymuje się 1 : 0 dla 
Poionji. 

Po zmiaTiie «rrcn. więcej z ery 
ma mistrz. Jej dirnżyna, sr«v 
ojjijnic na.|«vd. cira r>"JViżei nor­
my. Akcja je?o rwie wię boa 
przerwy piłka nie trzyma się' 
iiopi. Ponad w^ys+kieh .wybi­
ja się dlebrae dysponowany \ 

CraliOinski. 
StTTrlT ł'-u7x> i niełler*ińec3iniv 
pi oć pio.̂ tu-f m»TrH Mimo bra-
Ini ni'-hliwcśei ' -t pifaie na,le-
ży. Niestety jego j m w polu 
-,' ' t ,-7t^i i r!c nmij''uie nate-
łytego Brnenmieinia u obn łącB-
ni ków. 

Sch.-łfffir ..Pol-^ji" wid^i. t% 
fl̂ brro nic ic«t To też (rwflłcąo 
włamią naturę pitk-irza. uBmajs-

l<reffo tylk;< pr-ę :jc-.i>r»łoiwą. i>r»ie-
bija się na r"ivcr.) łacizn'ka 1 
po zw>rcic-jk,icj wmlce z T/ithem 
TTI i Suchor.zew<łkim strzela 
lewa nnpa nieu^hr-WTnTo (rola.' 

"\f;ir>i s«rTC"T;:n dwóch punfc. 
jtów, Waraaanrijin.ka 
| nie daje :Y7 tn/frmna. , 

v;^n*/.H-, \vT̂ ->̂ 't rł̂ r̂mcjimfialr 
nie do w?." «1 n j»j nrn̂ birTi wmir 
sta hrutalrr^ć jei errv, będąca, 
idajc s;ę, u Wn" t̂rawin(nikł 
"i-orost knltem. Ale tis curirta 
jrst mńciwy. To t** tirzecia 
bramkę straela im Buła,w>w T, 
t. j . (nrsciz. uzyirai^y w erze 
metod władnie a la W»irłB»iwfcui 
lin. M'«nftnt 'en Kałflimtiie biało 
•eEarnyeh. Nie rł^nn** n*B ( 
pramstaw^orń^ Szwiflinha do na­

wy- j,»dłu. Każ'a a.ke.ja W«.rsz»-
win.nki .ksi równie pewnie łikwł 
dWwniui je^li nie pnee Bnłano­
wa II to przez Grossa w bram­
ce. 

P-r»««ł"v*ri c cV> omówienła 
kwaJifilcn.pyj pnsrłTjnęolnyeh 

| -tfrii^-. to u łiwycieirow poza 
Oni'iow*Vim. Or-wwm i ink na 
siebie tylko iwimwnrm Btiła-
noweni I, wwsysey srali 

niiei poziomu. 
I Najsłabsi brli HambnrefT w 
napa^we i Gebethner w rKmiocy. 
V ewycież nvch u.Lpstaibjze by­
ły oba dtT7,ydta nmoî łni, «.TK""ifl.I-
nie lewe — Tłedilich. Trrtika 
STodklwa rKWadata barrtoo 
.«cseśliwe nrjnerty — prała 
ezj'śeie.i i sp^knjniej. nii jei vi». 
*-vis. \ Na pierwszy plan w tym 
KOSIKIIC wybił îę Suchor-iewski. 

Grc prowa.fl7nt newTiio i nie­
zwykle spokoónie o. Mandl Nie-
zbitviu dowodem jeiro zimnej 
krwi bvN> więcej riż taktowne 
i p^łailiwn roaowanie na im-
pertvnencido zachowanie sią 
wwrledem jego aairzadaeń Zwie­
rza II. 

Ten, który zrobi karierę 
0 radcy Ijszeru qcym w winta, Jego 
syn e Gr< elanie i dyrektorze teatru t 

— Szlem bez a u! — huknął go chłopaka. C/y mogę prosie 
radca Dąb-Dębi;? , szanownego pana o 

Od^wiedziuł rr i pomruk nie mi pewnej usłuiri? 
zadowolenia par' tnra z vis-a-
ViS:

 n ' 
- Pan ta', zja, jakby pan 

chciał tnne i Meble położyć. 
Rzeczywiste l-adca pasta-

; owił p-zt-;i'a:. , to ja!:najwię-
cej, byle » ;.rov.^izi£ w dobry 
'lumor sąsiada z lewej strorfy, 
dyrektora Hoilem. kierownika zzy dub 
Teatru „Trazedjsf'. PrzeKrywat talenten 

krv. i 

„Chrystjan rV^ ł ..Rudolf V", 
zapukał nieśmiało do mieszka­
nia dyrektora Hoilera. Podał bi 
łet wizytowy lokajowi i usiadł 
skromnie w poczekalni. 

— Gracjan Dąb-Dęblcz? -
mruknął dyrektor, obejrzawszy 
bilet. — Oracjan Dab-Dębicz? 

zrobienie A, to zapewne syn tego grube 
I go radcy, który tak fuszeruje w 

— Ależ. ?. radoiclą. Proste,! winta. Dobrze — rzekł do loka-
niech pan mówi. I ja — proszę powiedzieć temu 

- '.'.'i, syn jest wielkim zwo-ipanu, zęby zaczekał. 
lennikiem teatru. Od rana do O godzinie 12-ej lokaj zamel-
wiecznra Jcklamuje dramaty dowal: 
i inarzc-iicm iego jest karjera — Proszę pana dyrektora, 
dramatyczna. Nie sprzeciwiam tamten pan jeszcze siedzi w po 
się temu. ale nic mam pewności czekalnl. 

: chęci idą w narze zi — Wiem, wiem, niech sobie 
Otóż pragnąłbym u-'siedzi jeszcze... godzkię. O 1-ej 

zmmą krv. 14, ibhczył szanse słyszeć zdanie drogiego mi- proszę mu powiedzieć, że zału-
in nrinu* i z . ad( woleniem kon- strza, ^zy syn mój ma szanse ję bardzo, ale dziś nie mogę go 
statOY-al. ze tTarz dyrektora na tem trudnem polu. !przyjąć. Czekam jutro o 1-eJ, 
;iromienicje. jąk 'anna z/>rza. ' Chętnie służę. Niech pan Proszę mu to oświadczyć gło-

o ko.acn. K ! y gracze prze-pouie ^ - o ^ i . aby zgłosił się sem suchym i stanowczym. 
zl1 d o Wbinejifna czarną ka- do mnie iutro rano z rękooi-1 * 

zdołał sami. | Oruga wizyta niczem nie ro-
* żnila się od poprzedniej. Qra-

tując eo V T Ł ^ " ' c z<"i NazaJutra o godzinie 11-ej cjanek przesiedział w poczekał­
by ?-if-m. przemówił: przed południem młrydy Oracjan ni rArąełe d'vie godzin" prze-

l'1'.mY mi^r/u, Dąb-IJębicz, --barczony drama- studjował albumy z fotografja-
historycznemi sJan III",|mi artystek, przeczytał wszyst 

V \ 

radca wę z koi.iaificin 
"Chwycić 'KJr-.fie-Jnia. chwilę, 
IKidszedł .o ayrektora 

• - O . OKi i 

M,m 0 K t m ^wudziestołetnie- tałni 

kie napisy na wier>»ch, zdobią 
cych ściany pokoju i o godzinie 
1-ej dowiedział się.^że dyrektor 
przyjąć go nie moz,e i prosi o 
pofatygowanie się nazajutrz. 

W ciągu dwóch tygodni, nie 
wyłączając niedziel i świąt, mło 
dy dramaturg zjawiał się o tej 
ramej porze, podawał lokajowi 
bilet wizytowy, a wychodząc. 
v suwał mu w rękę kilka brzę­
czących monet. 

Dyrektor Molier przyzwycza­
ił się do odwiedzin młodzień­
ca i stale, gdy lokaj anonsował, 
odpowiadał: 

— Aha, przyszedł, to doskona 
le. Za dwie godziny proszę mu 
powiedzieć, żeby koniecznie 
zgłosił się jutro, bo dziś nic 
mam czasu. 

# 
Pewnego razu radca Dyb-Dę-

blcz snotkał syna. maszeru­
jącego Nowym Światem zjte 
ką, wypchaną rękopisami 

— Dokąd tak pędzisz? 
— Idę do dyrektora llollc 
— Prawda, nrawda. nie 

wiedziałeś mi jeszcze, jaki 
wynik wizyty. 

Młodzieniec zdał ojcu rei 

ze swych bezowocnych starań.' wchodził po schodach na trze-
Raelca uniósł się słusznym gnie cie piętro, że przesiedział w ro 
wem, zrezygnował /. czarnej czekalnl zgórrt czterdzieści go^ 
kawy u Loursa, wsiadł do do- dżin i ani razu nie został przy-
rożki i pojechał zrobić awantu- Jęty... 
rę dyrektorowi „Tragedji". I nieznajomość stosunków tea-
Wchodząc do gabinetu, powta- tralnych przebiiała ze sftVw 
rżał w myśli ułożoną naprędce | poczciwego radcy. Dyrektor ro 
przemowę, która miała się za­
ciąć od słów: — Panie, Jeteti 
pan byłeś zdecydowany rwo-

ześmiał się szczerze. 
— 0 tn chod?L drogi panie, 

o to ml właśnie chodzi, że syn 
dzić mego syna obietnicami, to'pański bez słowa protestu prze 

' " ' siedział kilknozicia.! godzin w 

!C / fotelu się na trzecie piętro. Mogę oa-
itanie obie na zapewnić .żd ezlinye23434 

na zapewnić, że dzielny ten 

należało raczel... I t. d. 
! Ale sprawa przybrała nlaocze poczekalni, że nie zniechęcił sie 
kiwany obrót. Dyrektor, ujrzaw i gotów jest nada! wdrapywać 

;szy radce, ze---
wyciągając -
dłonie, zawo l . i 

— Ach, jakże się cieszę, jakże młodzieniec ma przed sobą. 
się cieszę, że widzę szanowne-' wspaniałą przyszłość, że kie-

! go pana radcę. Właśnie żabie- dyś nazwisko jego będzie flgu-' 
I rałem się do napisania listu. Je- rowalo na wszystkich rogach 
stem zachwycony pańskim sy-ul ic . __ 
nem Co za zdolności! Co za] — i-zy być może? 
pr/y.szłość! — '-'k' lak, po stokroć tak! 

i Radca oniemiał. Długi czas Na miłość boska, niechże mu 
nie mógł wymówić słowa, wre- '• pan nie robi trudności w kon-
szclc wybą-kał: ,tynuowaniu świetnie "-.-żętej 

— f;-kto . na" wróży przy- kaijery. On daleko /.im/ie. aa-
szłośĆ memu synowi? Czyżby leko.. Wins/uję panu t całego 

,Gracjan klamal? Zapewnia, że serca. Vał-vet. 
i przeszło dwadzieścia razy I 

* r \ 
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KONIEC PATAGONJ) 
Krai ludzi, którzy ongtf MegaB 

szybttej; iilż koijkt , 
został rozdzielony 

ądzy Argentyna I Chlll 
skrawku P0^0" I vr>f i racJi roatpoozeła s i ę wśród 

i ™ v k j (jokanano nich zupekia degeneracja, pi-
t -souniami Ijaóstwo i choroby weneryczne. 

, t ó L o podhalu Pataeoi iezycy oie 
j i e ( m i Paiagon-1 bieyaja już szybciej od koni, 

« v k ó w mfete" dwie J ^ f * * * ; 
P tałronji zaorała', -A. 

nura eaę«S" przypadła cborobamf i meiancholją wymię 
gTOtyna. i a ^ _ ^__ l s p 0 K M ) | rającej ragy. 

jak to opisuje Macalhaea, ale 
snują sit; posępnie, trawieni 

* i Śmierć kata carskiego 
. *,rozftrzclan*fn) przez ftolsżawlkdw 

,W Syrobyraku, straconym • > UTZĄH sw6j 

^Krajoj 

ted 

a 
, udziale Cnili i w ten 

z ikicidPwano 
^ ' s a u i e d i c n historię 
wWkicłi i * " . który w r. 1519 
odhryJ * Bgeihaes. niakomUy 
podróżnik huopaiiaki-

•ft rok to tern włamaniu 
sam podr o ik odkryt 

g> krai ognisty ^ > 
„ a w a n y f 4 a k / ^ ™&**! Los Arigelos, stolica filmu, za-

" P f k £ieeame ^ J O ? T | wdzięczą swą sław-ę nie tylko 
p r a * k r a w c ó w . T,^___t t największym na świec ie 

„Beopaiska ziemia Pattgon-1 
czyków |>yła jednak eksploato-j w y t w ó r n i o m f i lmowym. 
wana na cHojro przed o e** t e™" ale szeregom awanturniczych 
„eni jej wdziałem prze* Angli- w y d a r 7 e n które się dzieją dzię-
ków. I ki ekscentrycznemu 

Piękne portowe tnoastecafco i 
Piirt?/i ^ren<i» 1 . ludkowi artystyczneaim. 

naieżaee obecnie do Ohitt s tano- 'A w s z y s t k i e te wydarzenia upo 
wito wa: ay punkt handlowy, d^bniają się do obrazów filmo-
ucVie za, ażdżaJy okręty earo- • w y c h , raz przejmujących dresz 
r*g**ie. czein grozy to z n ó w w e s o ł y c h 

P D ja« łych. Baerokieh ułioaoh ; śmiesznych. O t ó t Mr. Kid Mac 
przewija i aię kupcy wszelkich K o y mistrz 
mofcliwy jh narodowości naj­

ęta! n a zasadzie wyroku 
sadu sOwieckieffO 

i*ł«jiilri Grygoryj Iwewrwica W o 
jusai m. Udowodniono mu szereg 
rabunkowych napadów i moiy 
derstw. ^ 

Grygoryj Wołoszew nsądz/j-
nym był już raz na Śmierć za 

czasów caritkicht 
uzyskał jednak łaskę cesarska i 
wolność pod warunkiem, i i 
pruyjmie 

funkcje kata. 

niarz przez szereg lat 
stwem s w y m orał zamił' 
do mordów 

wzbudzał 
w najbardziej nawet 
kioh żandarmach ca! 

Kilkukrotnie zwTócon' 
urzędu" uwagę, aby 

humanitarnie) 

wysyłał *kazań"ów np drojri 
^wiat 

WoiosaBW antka! lumtiiaBlany 
praeia cBerwanoarmiej«5n r. 

ifiujdo-

Walka z dekoltami we Francji. 
Przygoda obnażone! panny 

młolei przed ślubem 

Słynny bokser I znany aktor klnematograflzny 

dziewięć razy żonaty 
zastrzelił z zazdrości swoja dzlrs^tą żonlją 

dwóch jesro wupółpracowłi ików I przez policję i o s a d z o n y jw w i ę -
i mszcząc sie z;i zawód rozrjo- zieniu o ś w i a d c z y ł na ś k d z t w i e . 
cząl dziką strzelaninę naulicach i i nie przypomina sobie*żadnej 
miasta, skutkiem czesro zranił strzelaniny i oskarżenie uważa 
kilkunastu ludzi. Rozbrojony za ordynarne k ł a m s t w a 

Bejl iaa spedkaó było 
na fwkuś ii wych panów tej 
Pabcori syiców. 

Jak k raną była nietrdy* 

bokserów aaiery kańskich 
przyjechał na s zereg w y s t ę p ó w ! 

Biabopi i M o t a f raoenscy | 
priłwadui MWŁiętą kMtapttai) \ 
p n e ń w damstóm I 
. . • •. dekoltom w hotciete. • • 
Wj-sUka ioh jerfnak najwtytada 

na hnit^ro poważme preesalkirKry 
albowiem mtai«deaą od bwlctt-
pieb zaikaasów 

• k*t moda. •• ••• 
Praychodzii wieo CBflBto db 

prreykryoh zatsinców i Kwmą-
cych zaj.<tf. nwlancBa. gdy n«r 
stapi konflikt s krewjcim i peJ-
nym tempeipamcuiUi ksiodaein. 

W TOow^rńluie dobrotliwy, lecz 
baind-ff) akuteozny aposób umiał 
Dofhie paradrić pewien 

. wiejski proboszes •• - i -
i południowea Pramcj4. 

mać aie od ' 
tu. do eaego • » 
m i n y 
. . •• nakaa bithufi, ••• 
ale smieroywssy ooBBa 
liTwią d»m«", adeawat • !« 4 
ojcowslciTn: 

— Zmflrznńesa oorcertta I 
\Am się na swyro ttubie, 
raanje. bowiem potrwa i 
sey . PTayninBĄ CS. i 
Jrrystji okrycie. — 
sey to wydobył • saały 
ną chustę w jakńeś 
. . . n/cropne Kwiaty l 
i włożył ja a a faarU 
nej . Pasma młoda n ie ' 
fcaaać s i e tak 

chmrtkę, w5ee 
radia, musia ła i * o d s i e ah} Sm M 

l do Los Angelos. W w o l n y m cza k iwało a i c z w o r o sublokato-
ta sie od zajęć artystycznych r o z - l r ó w , wśród nich 60-letnia F e -

Csfćfri etićcf r C57f7eśl vrej 
Nie mogła zapracować na sletle 1 syna 

(Od naszego warszawskiego korespondenta).!, 

W ubogiem, jednopokojowem! każdego dnia trzeba Jrłlo my-
mieszkanku p. Marji 2erańskiej , ś leć 
na c?wartem piętrze przy ul. 0 kes le s t r a w y 
Wąsk i Ounaj Nr. 17, zamiesz-J dla siebie i syna. 

lmh»oA5 bvie r^daje żadna sta- kochał w sobie żonę tamtejsze-
ty^tyfaulfaktem jest jednak do- <ro księgarza, panią Mors, ode-
wiedaiaiym. i-i Patagońcrycy brał ją mężowi I zamieszkał z 
wymień ją i niebawem * wiel- nią w jednem mieszkaniu. 
k ieso U r> narwłu poaostaiiie' Kid Mac Koy Cieszył się 
jedynie wsponmicpia jogromnem 

Ottadl Patagnńrayr-y prwosta-
3» obeoi ie w służbie europej- j oowodtenle iB O kobiet 
* i e h t< waraystw. które niemi- by ł 9 razy żonaty, 9 razy się roz 
tosiemk eksploatują ioh d«ie- wodzi ł , 3 razy poślubił jedną i tę 
wiczy k a j . samą kobietę i 3 razy się z żoną 

Głowi «n ioh zajęciem j rozchodził i po tern doświadcz* 
jesi polowania :.. .. • r.]u zaorasmął po raz 10 wstąpić 

na s w i e seta dostamsaMce O B n : w m i ą z k i małżeńskie . 
nych ta ar. \ P e w n e e o jednak dnia zauwa-

Odlor] wca Patecaaj i M a g a l - zy | , iZ ukochana jego 
jamieUi»k.n swej podróży 

malaje eh jako 
. d ifcieft wielkoludów 

-żywiącj oh się jnrnwem Bbciem 
tramą podbbnie jak x*ierz.eta, 
WlieOiJ skok napraód musieK 

W y p r z e d a w a ł a s w e irreery 
nikłej wartości , póki nią. doszła 

liksa W e s o ł o w s k a wraz z s y - j d o ostatecznego kresiś 
nem 19-letnim Kazimierzem,! miała już co sprzedawać 
terminatorem szewekim. I Z r c n a c z o n a sprzedał..! w c z o -

Ubo?a w d o w a zarobkowała [ raj jakąś c z ę ś ć ubrania i u z y 
jako praczka, utrzymując ostat j s k a w s z y za nią 50 grwfcy. 
nio z pracy s w e j 19-letniego s y l Te właśn ie k w o t ę ppzezna-
na Kazimierza, terminatora c z y ł a na 
s zewek iego . Nie mógł on od! ostatni s w M o M a d . 
d łuższego c/a^u znaleźć zaję-! kun iwszy za całą tę stnpę esen 
cia. c iążyła bowiem na nim ia- cji oc towej . 

urzjTiW Pa*a»ońciyicy, skoro po 
4 wieki eh cywilmacjj aa 

d <tikonalymi kupcami 
i nie d »dza się łatwo wywieść 

pole •prytmeran Europejezj-
kwwi 

Jednt ixe w i n ^ postępem c y 
o— 

ale zbyt centem. 
obdarza g o uczuc iem; ba, na­
wet kto wie , c z y go nie zdra­
dza z s w y m legalnym mężem. 
W przystępie 

miłosnego •nieskwla 
wsadzi ł kulę w s&ct niewier­
nej i w ten sam sposób rozpra­
wić się chsial z księgarzem Mor 

jsem. Skoro go nie zastał w 
I sklepie 

postrzelił niebezpiecznie 

talnie prze«7łość 
Przed kilku tygodniami opu­

ścił więzienie , w którem prze­
b y w a ł pr^ez rok, skazany za ia 
kąś kradzież. 

Ciężkie c z a s y szczególniej 
dotkliwie odczuwała uboga 
praczka, z w ł a s z c z a , iż kliienci 
jej wyjechali na lato. Daremnie 

Drżącą ręką przechyli ła w 
bramie butelkę, rozlewając 
cześć g r y z ą c e g o płynu njl twarz 
i riersi. 

Doza trucizny by ła jlbardzo 
znaczna. W e z w a n y lekarz po 
opatrzeniu n ieszczęś l iwej ko­
biety w mieszkaniu, z (rządził 
przewiez ienie jej w s t | n i e b, 

Magiczny wpływ muzyki 
i amlast cerat*I na ł02eczko - radjotón 

<g.) Ctpaz częściej s p o t y k a m y ' Ilość mleka, o jakiej marzyć nie 

szukała roboty, a t y m c z a s e m ! c i ę ż k i m db szpitala T§w. P u c h a . 

Kazania i naiponnndeJiia ia» 
skutkowały eupełnie. Modne pa- toaletę, w ktńred 
nie w dalszym ciągu praekna- • • . . wyglądała 
crały nr.kazy biskapie i ijaiwia- ku uoieaae swynh 
ły sic w kosedele w 

. modnych toaletach. • • 
Owóż dnia pewnego odbyć rfę 
miał w kościele śltife, a db ob­
rzędu tego zjawiła s ię 

panna, młoda 
w modnej sukni e bardzo głęho-
kdem wycięciem, z praodo i • 
tyłu. 

ProbooDcs nie chciej wstray-

ku 
prayJDciófek. 

Pomys ł 'lisi m l i 
okazał s ię z iwwieony 
kaoh. 

2aidna • pań nie ehe* ( 
ustroić w feKiaatą 
. . . • •. chustę probOMBM 
i woli już ujarwić s i e W 1 
w mniej 

modnej (oolseif, . 

Gdyby na wschodzi* OfłosM anklatą 
o zdradzie małzeftsklej 

wszyscy głosowali by za 
ukrzyżowaniem wiarotomcwW 

Niebo rzuca klątwo, 
na przestępców w małżertstwtt 

MODA A KtESZEft 

Szał Splzarkowy 
Ta Antaka to ananas! rzecze'mę, kito—aa wsi, niech marynu 

jeden i e stra«zliwych <aerv.ry je grzyby j soli rydie, do ikonaie 
nych wydawców, zamiast o ino- na przekąskę i do mięsa 
dzie pisze o konfiturach, które Marynowane w occie i Biwki i 

. , - coraa bankdej wj-chodM»mody. gruszki t. zw. piklo są U kże do-
w pras e zagranicznej wzmian- by ło można w warunkach nor- Trudno ogarnął mnie szał koofi ln-ą przij»rawą do mięsa! - S m a i -
ki o maJg)czn>Tn w p ł y n i e muzy malnych! Francuscy lekarze o- rurowy (smutne to konfitury z oie jabłka i renglwly. nastawiaj. 

atranientu). ^reszta, l * n u kiedy cie «TCgierki na śliwowiciil bo wi 
jest beakj-ólewie mody trzeba my śnio były « tyni roku p nalotne 

Mer o kieszeni przynajmniej. jak R«n i d-mipie. i 
I Traebn uratować was od sza-1 Jednakże ohoieć — to itie zaw 
leńutw niewł-aesnych sprawiania sze móde... 
sukien w tym okresie przejścio- Berów ki &\ drogie opetkńcao— 
wym. Obróćcie tedy wasze zapa może później stanieją [wisien 

prawie nio było, węgierjk jesB-
• ze niema 

ki na z inerzęta i na ich funkcje 
organk ?ne. > 

Srwii rdzono np.. że krou-y 
pod dz ałaniem dźwięków mu-
z y c z r j :h dawały I 

wdwólpasób zwiększona i lość' 
mleka. 

Pewi :n amerykanin poszedł 
jeszczf dalej ? rwstgoem czasu 
i zafur iował krowom 

radioto n. 
P o c z c i w e bydelko słuchając 

radjokftncertu dawało taką 

becnie zajęli <;ic zbadaniem 
kwestji, jaki u-pływ będzie mia 
ła muzyka na p e w n e 

gruczoły w y d z i e l i n o w e ludz­
kie. 

Może w najbliższym czasie 
nasze inamusie, aby skłonić 
swe pociechy do załatwienia stprmę spiżarni, terai gdy 
pewnych arcyludzkich iunkcyj błogruławinoa jenień sypie m\-o-
zamiast napomnień 
zastosują 

gramofon lub rad io '—' ! 

k lapsów cami. | Ha! trzeba s i ł y mierzy^i 
I Wiec smażcie powidła z boro- miary. 
wek z (śrubkami, sólcie ogórki i i ^atufco. 
przygotowujcie pomidory na ai-

JKaszt ,rKa na oźrebleniu 
wlszie ,fexprass" 

AUTENTYCZNA HISTORJA Z ZAKĄTKA 

'••••ym 

NAD WISŁĄ 
^ ' " ' T - ^ - k—i; nad Wisłą. ' W '" nroi-ze krninw s a w mil 

dwerek- do k'iN-'. pi naj|K> :|.-i•,•//• i »• Pol 
ni\Ńlający -̂"ł' r< ' )/»•• '**•-• ij-: :r -*iny iu>r 

ili'»«e7. a liLiinic IM tv;f.,l|.i.- • ;) r/J. zii4 
, emjera żniw J''- ":i!i' ; ''iL •• KTI:H-J <rr 

ł,i w f£\^v 7..is]i --iii > i\ " h , « y 
l e - v ó w I M I I A" i" l i . : •-' i i i ! ' t u n a 

•' ' '.' drodze j->Z'-7c r/i-|'.'«'j i-z;uteiii 
yu | / i l r ; k i l . I I I 1 / /.<: ,\:I ;iiifl< 

' , . " " I />'}•• '•<!<. I! '; U p o - v . . / . . 
l - / \ ' ^ .' I •* U * I *" s ' i " M>A/t/ . i \*< t\\K'<} 

' " ' . ' " I 7 •!,-, j ^ , ' 'f)~T. IV I W I t i l , 

M'„i .!, !'••.-. 

na t a j 
r7<"lii;e p->H > 

O d « r ł y « y 
'Jz ia lkT i ' 

7 . n t a " z * 

.1 +/> < 7.\f ••> ^ 

' i i ' 
•<tP<l'- . \ O / l i ' ' . - / a i K i K I 

na bale lub teatr w Staroźrebach 
hib Rypinie. 

W tej to patrjarohalnej oko­
licy trafiają się nawet najnow­
sze udogodnienia. Po trakta/Ii 
pędzą samochody j płoszą konie 
i ludzi ni>nawyk!voh do takiego 
zjawiska, nu nawet poczty, praw 
dziwę autentyczne pilskie po-z 
ty. r. Iiialym orłem na szyldzie i 
r.anisem. funkcjonuje w teorji 
!<-|/-f'rny. t : iko .prawie nig(l>" 
ni** można Me nirmóu-ii4, lx> altio 
i.a linji <w c/~ |K-|>«il''. albo ..'a 
i/-;,.ki.-w" na st-r-ji tiuv.niko\vej 
!.:*• I:if7\ allwi. . 
. '-•/ ly-7 z. |ir M/<: « ielnrrżnngii 
(!7'<'lzi<'a ')-.». ra oslaMu**..-

^ , ' • • i ' ; - - ; , i : i t r j . i r : - v i n l n y m l i r z e 
•'"/'•• ! / • ! • !» ' > l i ! ' W V i i i ! > i i a l i " n 
- z z - z t - ^ i e n a d i w m - l i^t 

jnh r' A*i, ' \ Z - T * * ., 

> ••• • • .A i , , n :•• ż a ' l i i < i i e » y 
• - I . . I , , > l/.iv. •••-.:.• 

' ! ' - , • . , ż . - | , r , -
/ - • „ ; • ..' - i i . - ! » . . „ ' / . • M Ik . k o : , 

•. •,• .,,1 •! . I - l •! i 

E t y k a hidów Dalekiego Wscho 
da uważa 

zdradę malfeńska. 
jedną K największych zbrod-

ca. Skoro jednak n ł ą i l ł M a t fl» 
baków todM 

odmówiono im « i i fau"i»W*» 
i n ikt z fazbyleów nie chałat f* rEX3ZSE+.mz* **°r* —^-m;«» ~ 

c ic ieU aańatego preykrnaania Ba-
eego 

Swaeto donoszą, dzienniki 
tosnensirie o wyroku sądu tudo-
wcvo dokonanego na niewiernej 
żonie i jej kochanku. 

Ursednioy eemi •onważy l i n a 
n e c e Gang - Kau, ogromną kło 
dę dpenratt db której 

przybUsi byli gwoidtlami 
mężczyzna i kobieta. 
Wartki nurt ponosił ich a bie­
giem raeka. 

NieSDaze^lrwi skazańcy dawa 

DXKV 
N i e pomogły prośby ł 

s y . F a l a u n o s i * o ł iary 
P O 0MIO0U Jajfj 

Warod miejscowego' Mel i 
nieje bowiem 
jżwnssd 

wiarołomnym ktmjiOm 
i jej kochankom. N a tjsah, aMK 
I * 7 ratują taatiah pcaaaaajasfNR, 
spada 

klątwa niebiot. 
Jedyoem o i m j — ••sitieai a wat 
jest woda. Mnei o n * poeMaaajś 
wiaroJomcow i póki t e afe a ia 

li enaki żyoia^ wiec m i e d n i c y stanie, inóeszcoęscie osyha 'nad 
celni chcieli im przybyć a porno 'caią okolicą. 

Pogrom grzybdw trujących 
Z piosenka] na ustach francuska dziatwa 

walczy z trudtną 
Jak donosi prasa francuska, 

wobec l icznych zatruć graybami 
pnzedsjęwBiiętą została na wielką 
skalę planowa 

walka 2 grzybami trujafiemi. 
Akcja ta wyraża się bądi w 

masowem wywieseaniu tablic 
objaśniających, bądź w odesy-
tach UustrowaDfych praezrocBa-
mi. 

Cała młodzież szkolna francus- tym sposobem ludność { 
ka bierze udział w tej doniosłej tarz od zatrucia i gnrieroi. Wen> 
akcji , a nawet uiożono ;to, aby nasze orgainnanje sskoł-

specjalna piosenkę I iej młodzieży «*intareaowaiy akt 
dla użytku szkół, w której t o pio- akcją, mającą 
•enee w sposób nader dowcijmy wielkie znaczenie społeame. 

ooieane są 
wszelkie cechy gHtybow 

trujących. 
Autorem piosenki jest p . 3, Tw-' 

tu, agronom. 
Cale kolumny szkóroe 

liedzielnyoh wyciecask 
ją 

formalny pogrom 
trujących grzybów, otuaoiae 

szkoda 
dfitku bardbo wolno bo 
ka jest na ożrebianiu 
marnować kobyły. 

Lparłem nżę ..nn expreas", mie 
unm bowiem warjaf-kie fantaoje. 
od caecóż. pr/e^ież naiywimi się 
p"Uk.iii) |y'sirz!"m i m. to obiecu 
ją mi wydać ksiaż-ke, fjĄ minie 
stne:ri,ivJH". 

l"|),',r IIII'.J |i ubrccił calj^ urząd 
|K/c7.tf>'\y to znaczy „pan 
-'*' - - ).;,nii, )MW'*own 
ka sicil7'ir,'p, w (llnuiin 
n, l\\ 01 - l n ' , l , i r i / ' | i - / .v I 
<! .\\v ),'iony z kt 
>i - "i I ii < I . I-M >wej 
di-iiarii » i ' l t / . n i c 
i l / i r 7 , IIHIŻ )„ , 
o ' z i - - o n : . i 
p - , h i - 7 k : . - i i i . ; l 

it preze 
•złowię 
l*>l>la-

i i rku i 
•i, ji-ikui m a 

telefoniatki . a 
długo wyj-

n a j n i r t l f i e » i ę 
U l | , ; f l i " ' i r ' , w a l l > ' m 

•. p i v 
l>i, W . . i , k . , 

- i v f , l » V -
, ' l a : • . • . ! , , , , • I ' , , . • 

- i , | . - / • ' k \ - \ . ! • • > • • 

W . . l . ' i i ly t'N., ni i. / . , 

•We. 

» r ' ' . , ' ! . . 

'się zapodziała — musić Staśka 
dała dzieoiakam"... 

| W międzyczasie mogłem się 
n i e z b i t e przekonać, iż taka pie­
czątka istniała kiedyś, albowiem 
ściany biurka poznaosone b y i y 
c 'ciskami czerwonej farby u kła 
dającej się w najwyraźniejsza 

„Express" 
I — A czy panu diziedeicowi 
nie wystarczy ty lko „pole­
cony" — wtrąca dyskretnie 
l>;m |',rczos iin>dzajc w tyra 
roku kioj>-ikie. o pinninitee tni-
dno a iak>i l'ard.7) wysoka, 

Przislcwazystkieiii nie je-
»,1eni (i^iefb-^-ern. tvlko reiHlcto-
renr.. a powtóre li*t imni bj-ć 
wysiany tak juk żądam. 

, v j ' 1'1,'j , iiwili 7.mienifa się 
twa,-z luina |in>7.--s.i. Z porm-i-
wei «t.?'n ';r- <ip ••;•!••_ --zy pri'"'-
ły złowrogi I IM Î!, ()>ataw:i \vy-
f. - -' •\> -,|. i , •, /(•» ai>eln. z 
IIN' P . M I I O »II •'H> Ie ••/ . ! • : : " • « ? . • ' 
] , \ ' . • : ' • • 

\ |>j.«r.|i,>r| g l i ana j e « t ! 

— Co pana po moim 
piaeaieł nie odbierani li­

stu, ale go nadaję... 
— Nie pańska raeoa, 

•]K>kaznć paszport... 
P o długiej debacie a 

mi członkami biura 
iż paszport jest w poraądku i 
«'szy»tkie iideczątki legalne. 

„Ezpress" znalasł s ię tsfcże. 
pi-zyszedł mi to oznajmić pan 
prezes sam, osobiście db knaj­
pki u Herszka Muntaa... 

PrzedpoliKtniiowy nasz dyso-
nans zapiliśmy tak serdecanie 
iż poczuwam się do pewnej dye 
krecji i nar winka młAJseowoM 
nie zdradzę... Zapewniani, . i i 

piui piv.w«'' jent jednym • uaj 
milmycli ludai jakich spotkałem, 
w biurze jeiro panuje famil iarny 
irle « z, >rowy porządek^ a historia 
z ,expresse,m" jes* antentyeaną. 
cle 7 larzetr sir w ;.a.kim znkat- ' 
ka kraju rd i i e o modnym w Ł : 

nailwzkiu mało kto e łyaajj L 

*.a.r 



^ r, , V , f u , ( i " 

Bata., nie nnni zwyczajny fylho wiec. 
MMI 

Wtorek , 2 września 1924 

Czytelnicy 

ff minaj to >le suchy komunl 
o wypa< kach, które miały 

upraslu miejsce' w 

ariaaaA * • • • 
Fabryka bra :l Hlrszhorn została 
unieruchomi >na wobec kryzysu. 
B—cia Htrsi lorn zaproponowali 
robotnikom obniżenie płac o 
10 proc. poi lżej cennika biało 

n i co robotnicy 

dając od 
na taj fabryc 
Na poczeka 
wiać 

jeśli 

.Dziennika" przy- T a k b r z m i a ł a k t ' 
a a k a r z t a i t l a , 

um w Ufrli l i iB8l«rilwxni rtiwUufllB w Sądile 
dniu wczorajszym przewodniczył 
p. Sędzia Zdrojewski. Wptantami 

N . - byli ppu Se,dzta Bułharyn l Se,-
Sprawa Stała sie, głośna. Ma za- . ^ L u k o m s K , 
danie/'prokuratury m W w e n j o ^ 0 $ k a r ź a , D- p p r o k . Wolisz, 
wała (policja. Na m ^ , c e w £ obronę wnosił p. mec. Olszyń-
padku przybył p. kom. Kamala, r ' 
który w porozumieniu z proku 
raturą przyaresztowal kilku naj­
bardziej aktywnych działaczy 
rewolty „Supraslskiej\ W rezul 
tacie posypały sie interpelacje. 
Sprawa stal-- sre. głośna, i ostatnio 

z n a l a z ł a s w ó j a a l l a a ' I a i ą w a b a o 

atockiego, 

ztasaelat 

który jajrzał im w oczy. 
^JSÓbotnlCy Innych fabryk 
'Supraślu di wiedziawszy sie o 

. ła j trańzał cji", zmobilizowali 
wszystkich iwoich członków i 
oblegJi fabtrywy Hirszhorna, że,-

w Okręgowym Sądzie Białostoc­
kim. Przed kratkami sodowymi 
w charakterze oskarżonych z 
art. 509 K.K stanęło 9 robotników. 

Wielce interesujące) rozpra­
wie tej która miała miejsce w 

obronę wm 
ski. 

Przed sądem 
• r a a a r l n e t ł a a ia . k i l k a -

d z i a a i ą t a a r i a d k a a * . 
którzy zeznali jednozgodnie nie­
mal, że w tym wypadku miał 
miejsce jedynie wiec. 

Po rozprawie, która trwała 
czas dłuższy, Sqd Okręgowy, 
po naradzie, uniewinnił oparzo­
nych. 

li ie Mm 
i Nil t M 

l i k u k i l i y rozpoczął sie z 
dniem wczorajszym. Wczoraj ra 
no odbyło się nabożeństwo w 
kościele parafialnym na ktorem 
obecnem było naudzyrlelstwo 
i dziatwa szkolna. 

Naft na ul. KolsjoweJ ma 
niedostatecznie zabezpieczone 
poręcze, bez siatki lua przegró 
dek. Bawiące sie, d :ieci tatwo 
wypaść mogą na ter kolejowy. 

Ni 4̂2 

RiKlama leit 
itwlmią 

»i | 
iraimyilD. 

Ha irebrnym ehranls blatasfickleft Mn. 
M q W m CfeilariBiia 
Sensacją dla Białegostoku o 

statnio był film .Przy kominku", 
który ściągnął do kina .Apollo" 
nieomal 2/3 ludnośclzamleszkałej 
na terenie naszego miasta. Dy­
rekcja kina nia pamięta takiego 
napływu oubllczności od x cza­
su. Podobno ci niwet, którzy 
jrcale nie uczęszwall do kin 
ym raz- m zachęceni rowodze-

•"rzy kominku" 

i 3bołQikóar »ajętych 
; porzucenia pracy. 
Iu zorganizowano1 \ B a r f a a ł a a a . 

mtą a a « r a i k l 

robotników, któ-
W » * ł w 

pod adresan 
rym zagroźo K>, i e nic otrzymają. 

i ronii 'ainlNVi lii 
,Jm. litnlMi*'. 

będą pracować w 
oaatzym d a i u , majstrowi zaś 
obiecano n (dwuznacznie, że 
wtopiony zoi anie w rzece Su­
praśl. 

Z okazji Imienin prezesa Zw. 
Inwalidów p. Firka Augustyna, o-
gół Inwalidów składa Mu tą 
droga, serdeczne życzenia — 
niechaj nam żyje I przoduje 
nadal tak, jak dotychczas. 

Na :zele Wileńskiej Dyrekcji 
KoJejopyej stanął prawy obywatel 

polak. 
ni-

* . Emil L ndsberg po smut­
na] paarifcd 
at iaj Dyrekc 

ui age, władz centra I-
działalnośc 

intereaow Pań-
l a t a c h l 9 2 l - 22. 

t barzuty wyst/rłntte 
• r a n aaa, p iparte przaz prasę. 
• a m a a t k a j , która wysunęła 
szarag oakai art, już 

Landacirg 
. J. 

Lodzi, ntmc ifera 
Dyrakcji K .lejowej 
aką z dniem 
został 
Osób. 

ObWlBUCXBI.ll. i 
Wydział Hipoteczny Sądu Okręgo­
wego w Białymstoku obwieszcza, że 
otwarte zostało postępowanie spad­

kowe po zmarłych: 
1/446. Janie RogowsHim współwła­

ściciela nieruchomości na wsi Skry 
bicze, star. Białostockiego. 

2/434 Bartłomieju Knnonczuku, 
właścicielu nieruchomości na wsi 
Baciuty starostwa Białostockiego. 

S/*a7. Samuelu Hirezu Gcldberga, 
właścicielu nieruchomości w Białym­
stoku, przV ul. Kilińskiego, pod miej-
skim Jt 115S, policyjnym Ni 9. 

Termin regulic|i spadków tych wy-
znaczory został na d7'eń 17 grud­
nia 1924 roku w kancelarji Wydziału 
Hipotecznego, gdzie interesowani 
winni zgłosić prawa swe pod skut­
kami prekluzji. 

Białystok, dnia '<7 maja 1934 r. 

O 

rządach w Wileń-
Kolejowej, ustą-

dztś jest dyrek-
K. Poznański w 

Wileńskie] 
oczyszcza 

każdym. Zwolniony 
Ra niw, dyr. Wyda. I 
o kti rym tyle pisaliśmy. 

Relswasser, Leontowsklj 

I w l a ł a i a a y a k t . mm. 
„ a k r a a t t ł a l a i " 

( r a a y f l k a t a r - a i e ) . 

Naczele Wileńskie] Dyrekcji 
Kolejowej stanął, jako prezes, 
p. Staszewski, b. dyr. Wydziału 
Dyrekcji Radomskiej, a następ­
nie b. prezes Dyrekcji Stanisła­
wowskie], 

• e a j a e a k a * > ł a r a a r ł a x a 
I a j r a a a a r a h a 

zajął człowiek, którego zasługi, 
patrjotyzm i fachowość nieza-
wodnonie doprowadzą; nasz te­
ren kolejowy do rozkwitu, 

Mmmmmm P r a a t a a a a r l 
, a T U a a a k l a i D w r a k e j i 

Redakcja nasza w imieniu swo-
jeml rzesz kolejarskich składa 
serdeczne życzenia powodzenia 
I pracy owocnej dla dobra 
Rzeczypospolitej Polskiej. 

Dr blna Suilra 
A r o n o a r a k a 

powróciła I Wznowiła przyjęcia 
~ rasy kaktast I atatstrja 

Killnskiejo 10 m. 

niniejizym 
nipotent w 

p Antin 

niem obrazu 
odwiedzili kino .fVjo1lo" 

Dziś kino .floollo" wyświetla 
• brąz .Szkoła flirtu". 

X kina „No.tri". 
Dyrekcja kina . M o d e r n 

niła znacznie kierunek 
sze. Orkiestra dziś stoi na wy 
sokośd najwybredniejszych wy­

żmie-
na lep-

magań , obrazy pierwszorzędne! 
jakości. Fi lm .N iech żyje król" 
z królewsklem dz ieck iem, jakiem 
lest Jackle Coogan, w roli ty 
tulowej byl nie tylko rozrywka 
lecz nawet dobrym pokarmem 
dla młodocianych widzów, któ­
rych na każdym programie wi-
dzieć można bvlo wiele. OiJ 
dziś dyrekcja kina, nie zważaj , ; 
na ogromne wydatki , demon­
strować będzie f i |m .Skwyd|aty 
Zwyc ięzca . . J a k i wartość jr^cd 
stawia ten obraz nie bądzle-ny 
mówić, wystarczy gdy dowiemy, 
że w dwuch kinach w War-.zo' 
wie, f i lm 4 e n nie schodził z e-
kranu w ciągu przeszło 6 
godni. •ty. 

ZAWIADOMIENIE. 
Fabryka sukna Bracia WOŻNIAK, 

B. A. H I BI • Blnriiusy 
publicznej, że dotychczasowy jej ple 

O 
podaje do wiadomości 
C h o r o s z c z / , 

DutRliwlu i dn. 1wrxilnlirb.priisW|MM. 
I ibiwląskl plBnipitinta 

wobec zwolnienia z tego stanowiska. P. Antoni Dutkiewicz żadnych 
czynności ź ramienia wyżej wskazanej firmy nie może pełnić. 

Za wiBilkii BiyHMtel p. DitHliwIcu H In. 1 wrutnli rb 
firma B la WitnlaRHiiHMil Ulu|ilpivliiiialuitl 

dnia 
Bi ty stok, 

1 w, teśnia 1924 

powrócił, przyjmuje cd 9—10 rano 
i od 5V> do 7i Ł Kilińskiego 11. 

Ir. IBaHAIK 
k- or< Botro -odikK^c AUTulł<wlktogo 

I l l l l . l f « m 1 04 10-12 I o* y-t ^połu^n. 
«L KM** ego 11 (ul. m.ml.ck.) ^ 

ę BWyiinluliiŁi 

Dr GORI/ICZ 
•pir)»l«i i f tlwffci akaraa, w>—ryiiw, 

I U a r * Kai 
><l 10-raroK. UŁ Lipowi n Pny|CTu|« od aoiłL 10—' I oo ' 

BiaŁr 

MBlkl ttybir natirlaliw 

p o l e c a : 

SKŁAD SUKNA 
tira unileuycl 

sznia i Dchrymski 
Iltaklialeu 11, fil. ir 411 

URfeĘDMlkOM PAŃSTWOWYM 
n a t K a g o t a r m i n o w a a a > l « t y . 

Prawiilwą ptdBCfea. 
ila Blinlącyci na nirwy 

jest moja wydana obecnie broszura. Znajdują się 
wniei liczne długoletnie doświadczenia omawia­
jące powsiawlanip ileczeniecierpien nerwo»7ch. 
Wfaylam te ewaagelję zdrowia zupełnie darmo 
każdeau kto sią o to zwróci pod podanym 

poniżej adresem. 
Tysiące pism dziękczynnych świadczy o szcza. 
jólnym powodzeniu tej bezinteresowne! 1 su­
miennej pracy badawczej dla dobra cierpiącej 

ludzkości. Kto należy do 
licznych i i t M | * > abatTyab • • a a r u y 
kto • ierpi na rozdrażnienie, obawę przestrzeni, 
osłabienie pamięci, nerwowe bóle głowy, bez­
senność, zaburzenia Żołądkowe, ogólay r zstró), 
całkowite lub czętciowe osłabienie ciała i inne 

mezluzoae rier^ieaia 
aawsi a * M * sprwwaataló aaaja wałajmilw 

jajca) t r esk i ka -a ) * *czMI 
Kto ją usażnie przerzyti nabierze uspakaja-
cego przekonania, Ze istnieje prosta droga do 
zdrowia i radości życia! Nie czekajcie więc i 

piszcie zaraz dzisiaj! 
E.hftw.lil.UL.aMlhW 

2967 

HO 

2565 Fabryka sukna B-cia WOŹNIAK 
dawn. C. A. Mo«s w Cborostczy 

O G Ł O S Z E N I E . 
Dnia 23 go września 1924 roku, o godzinie 

6 t j ^ o poiud.iiu odbędzie sie. w biurze fabrycz­
ne r Tow. f\Vc. Fabryki Maszyn I Odlewni Że-
tazi ,,rt. Wieczorek" w Białymstoku, przy ul. 
Kol jowej Ms 12. 

laaurycuin V I I M kramduiu 
AkcjjoaarjuSzów z następuiącyn porządkiem dziennym: 

Uzupełnienie komisji rewizyjnej wyborem trzech 
ezłokków wzamia ustępujących. 

)Z8tw erdzeme zeznań w sprawie podatku mająt-
go i dochodowego 
'Izyskanfe funduszów na opłacenie podatków, 

syjn >A>enie funduszów na remont budynków. 
śpruWa likwidacji T wa i wybór Kom. Likwidacyjnej. 

;Wolne wnioski. 
I kcjonarjusze, ł y z ą o a sobie wziąi udział W zebra­

niu, kechcą zł >iyć syo|e akcje lub odpowiednie kwity, 
silEKJ dowody na posiadmie akcji na siedem dni przed 
Zgr aadzentein w Zarządzie T w a . 2570 

r u8z 

& 

na komisowa do fabryki sta­
lówek, pluskiewek, spinaczy 
I t. p. na Białystok I okolicę" 

potrzebny. 
Oferty pad „Sp. Akc." do 
MftafclasM Wmimkmu, 

Warszawa, Jasna 10. 

aaaaaaaaaaaai = 
M M I M I . l 

f Kroju, Szycia 

| M l l l l l l l ł l l . 
Ipod aistrzyni cechu warszawsk. a 

B al. Knyazyaska % a\6 2*15 J 
aahaBaaaaa««aaw»B««aaa*aaa 

Kino 
POLLO 

Specjalna ilustracia muzyczna pod batuta, 
prof. JftNrt KJROBKOWa. 

Początek o g. 7, 8.45 i 10.15 w. 
• a z M ' * " w i a d a m o a o l s l la k t a l d a j n i a t a i a a t y l 
yt*0rna komedja, osauta na tle niefrasobliwego tycia plntokracil 

I agubiono tyrnczH-
m so«e zać triad-

karkołomne-

^m 

ZKOŁA FLIRTU 
ii dyrektora .Szkoły fi r tu' . który pada ofiarą swego 

go zawodu, ukaże się bożyszcze kobiet 

LUCE BUD i U n n l i n l W i n t . akonaizdol-
nieiszyh 
uczenie. 

okr: 

czfi»iej*2648,wya.; 
prze? Okręgową' 
Komen ię P.r 
v 
na (mię 
Winiarskiego, zam 
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